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Czwartek. M  185. Ju tro , Sty A le\y.

W  dniu 11 b. m. odbył się Akt uroczystości konfe
rencyjnej stopni Akademickich, tudzież zaniknięcia ku r
sów naukowych w Akadcmji Duchownej Rzymsko-Ka
tolickiej z roku szkolnego IS43/**, w obec J W. Radcy 
Tajnego T u r k u lł , Ministra Sekretarza Stanu Króle
stwa; tudzież J W. Radcy Stanu Kozłowskiego, Dyre
k tora  w ydziału W yznań w Komisji Rz: Spraw W . i Ił.; 
JW .X . Nowickiego Oficjała i Dziekana Kościołów P ra 
wosław nych w Królestwie; JW . Hlebowicza Członka 
Rady W ychowania, W izytatora Jlnego Szkół, Człon
ka Zwierzchności Akadcmji; iako też innych Członków 
Zwierzchności Akademickiej, i zgromadzonych Gości. 
O wódz: 9tej z rana by ło  Posiedzenie konferencyjne 
pod prezydencją JW . X. Biskupa Fiiałkowskiego, Ad
ministratora Archi-Dyecezji W arszaws:, na klórem Dci u 
Alumnom, w skutku złożonegoExamiilu całokursowe- 
go, przyznano stopień K andydata , iako to : X . Sylw: 
Bednarskiem u , X. Ferd: Dziaszkowskiemu, X. Ant: 
Dmowskiemu , i X. Szczep-.Łasickiemu, z Arcbi-Dye-
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A. r  ran C i s z k o w i  i f s u i s z e w s K i t r n u . ,  / . . j m c c a j i  i  

Dyakonom: Józefowi flerbich, z Dyeczji Kaliskiej; i 
Józefo: Stecki emu, z Dy ecezji Augustowskiej. Po wy
konaniu przez nowych Kandydatów publicznego w y
znania wiary (professio fidei) , tudzież przysięgi na 
wierność T ronow i, R ektor Akademji ogłosił p rzy
znane stopnie: następnie wskazawszy wychodzącym 
z Akademji cel ich przeznaczenia, i zachęciwszy w prze
mowie swoiej do spełniania obowiązku w względem 150- 
C \  M o n a r c h y  i ludzkości, zdawał sprawę o stanie i 
powodzeniu Insty tu tu  z roku upłynioneco. Poczem 
Profesor Homiletyki i Patrologji, Członek Rady Aka
demickiej, JX . KanonikSzeleski, czy tał rozpraw ę: »0 
potrzebie nauki Katechizmowej.” AV końcu przemówił 
do Uczniów JW . X. Biskup 1’rezyduiący, i zaprosił o- 
becnych do Kaplicy Akademickiej, gdzie odśpiewanym 
został Hymn dziękczynny T e 1)eum z  modlitwami o 
pomyślność Najjaśniejszego PANA i całego Monarsze
go Domu, tudzież Pieśń Błagalna uBOZE CŁSAIIZA
chroń.” , .. Ti

D. 26go z.m .R ada Adnunistr: postanow iła: »Pose- 
sja Ńro 2,768 w W arszawie, odtąd za należącą do 
ulicy A lexandra, uważaną być ma.»— Taż Rada miano- 
wała Rzeczy w: Radcę Stanu, Adama Łęskiego, P reze
sa Dyrekcji Gł: Tow: Kred: Ziemsk:, Członkiem Ra
dy Głów nej Opiekuńczej Zakładów Dobroczynnych, 
—  Mianowała oraz Jaua C zajkow sk iego , Sekretarza

Kancelarji Ogólnego Zebrania W arsz: Departamentów 
Rz: Senatu, Sekretarzem Komisji Emerytalnej.

W sku tek  żądania JW . Konsula Jlnego Królewsko- 
Pruskie^o w W arszawie, Komisja Rz: Spraw W ewnę: 
podaie do wiadomości powszechnej: iż Komory P ru 
skie położone na granicy K rólestwa Polskiego S k a l
m i e r z y c e ,  Bolesławiec  i Borzykowo, otw arte zostałyr 
dla wprowadzania z Polski do P russ produktów  zwie
rzęcych, a mianowicie skór, rogów  i ło ju . Nadmienia 
się, iż skury winny być zupełnie wysuszone i tw arde, 
roo-i oczyszczone ze skury  i w łosów , łó j zaś wyięty 
na granicy zopakunku, k tóry  zniszczony zostanie.

Pocztamt fVarszawski. Gdy wiele osób odbywa- 
iących podróż poczlamtami osobowemi, do przepisów 
niestosuie się , Pocztamt W arszawski widzi się w ko
nieczności ostrzedz Publiczność: 1) Rzeczy iadących 
osób winny być najpóźniej godzinę przed wyiazdem 
przysłane do expedyeji. 2) Każdy mantelzak, p u d e ł
ko lub zawinięcie, winno być opatrzone nazwiskiem 
osoby iadącej, wypisane miejsce dokąd iedzie, i ozna
czona wartość rzeczy (ieżeli nad 30 funtów  mieć bę
dzie). 3) Żadnych kufrów , pak drewnianych żelazem 
o k u 'y c h , na pocztę osobową zabierać nie można. 
4) Osobom za granicę iadącym wolno tylko zabierać 30 
funtów bezpłatn ie, 40 funtów  za opłatą. Osobom 
w kraiu iadącym wolno zabierać 30 funt: bezpłatnie, 
20 funtów  za opłatą. Kto z iadących nie zechce zasto
sować się do przepisów, sam sobie winę przypisze, iż 
rzeczy przyiętemi nie będą.—  P. o. Naczelnika, In 
spektor Poczt, Kaczaunojf.

Listy z N icei (we W łoszech), donoszą m iłą wiado
mość, że tam 2Sgo z. m. JW . z Branickich  Hrabina 
K rasińska, szczęśliwie powiła Syna , i że tak Matka 
iak nowo narodzony, znajduią się w najlepsz'em zdro-
wiu. .

Onegdaj złożono w Red: K urjera odR. N. dla M ał
żonków staruszków na złote wesele, z ł. 5.

One^daj liczny orszak Rodziny, P rzyiaciół i Kole- 
gów oddał ostatnią Chrześcjańską posługę zw łokom  
s. p. Jana Nofok, b. Kapitana Gwardji b. W ojsk  Pol
skich, odprowadzaiąc ie na miejsce wiecznego spo
czynku na smętarz Powązkowski. Exportow ał VV.JX. 
Kanonik Zarzecki, zarządzaiący Parafją Sgo A n t s r z e -  

ja ,  poprzedzony kilką Konwentami.
Karolina B oczarska  przeżyw szy lat 18, opatrzona 

Ś Ś .  S a k r a m e n t a m i ,  wczoraj zakończyła życie. S tro
skani Rodzice, zapraszaią P rzyiació ł i Znaiomych na 
wy prowadzenie zw łok Je j, iu tro  o godz: 6tej po polu-
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dnia. /. Kościoła X X . B ern ardynów , na smętarz Po
wązkowski; a dnia następnego na Nabożeństwo żało
b n e  w tymże Kościele o godz: lOtej z rana.

W yszło  z pod prasy na widokpubliczny dziełko pod 
ty tu łem : Ł a ź n i a  p a ro w a , uważana pod względem le
karskim i dyetalnym, oraz sposóbiej używania i urzą
dzenia; edycja trzecia, pomnożona Uwagami nad kura
cją wodą zimną i nad działaniem Łaźni parowy ch, przez 
K .K ru p sk ieg o , Redaktora Gaz: Codz:, i iest do naby
cia w Redakcji tejże gazety, przy drukarni Banku Pol
skiego, exemplars po zł. 3, na pięknym klejowym pa
pierze zł. 4. • . • i

Przy moście budowane są teraz nowe izbice ubez- 
pieczaiące takowy w porze zimowej, od uderzeń zbyt 
ogromnych b ry ł  lodu.  ̂ _

A k te a  Romans z dzieiów Starożytności, napisany 
przez Alexandra D u m a s , o którego wyjściu z druku 
donieśliśmy poprzednio, iest do nabycia w Księgar
niach Warsz:. Cena 2ch toinów złp .S .

Do Składu W ó d  M inera lnych  n a tu ra ln ych  przy 
\p tece  w domu Pctyskusa, obok 0 0 .  Reformatów, 
nadszedł świeży transport wody Iwonickiej, Szcza
wnickiej i Houiburgskiej-LudwigSquelle.

G anss , Magister Chirurgji, zmienił mieszkanie 
p o d  N r  0 9  p r z y  u l i c y  R y n e k  S l a r e g o - A l i a s la ,  n a  I s z e  
p i ą t r o  o d  f r o n t u .

Tom 3ci najnowszego Romansu Alex: Dumas p. tyt: 
P a n i  de M onsoreau  w przekładzie polskim, wyszedł 
z d ruku nakładem B.L e ssm a n a . Cena przedpłaty na 
tomów 6, zł. 20. Łącznie z Kościołem Panny MAIUI 
(Notre Dame de Paris) tomów 10, zł. 30. Taż cena na 
Urzędach i Stacjach pocztow ych.

Od lat kilkunastu trudnię się szyciem n a jp iękn ie j
s ze j b ielizny; w tym względzie powołuię się na świa
dectwo wielu znakomitych Domów. Donoszę Szan: Pu
bliczności, iż obecnie mieszkam przy uli: Senatorskiej 
Niw 497, w domu W . B ujno , na 2giem piątrze. O ro
botę upraszam, azaiej wykończenie, zaręczam.—  Ma- 
rjanna R o d kitw icz .

(A. n.) Właścicielce Kawiarni pod znakiem: K a w a  
p rze d  T ea trem , przeniesionej obecnie do domu W nej 
Ł a g iew n ick ie j, przy ulicy Senatorskiej obok Ratusza, 
słuszną oddać należy sprawiedliwość za urządzenie 
tego Zakładu w sposób nader przy iemny dia lego, kto, 
unikaiąc wrzawy i zgiełku, lubi, bez przeszkody, od
c z y t a ć , ' przy kawie, herbacie, cy garze lub fsieczce, na
sze N o w in k i P iśm ienne . Kawiarnia ta, należąca, bez 
z a p r z e c z e n ia ,  do rzędu najporządniejszych, zaleca się 
ustroniem wśród miasta, dogodnym rozkładem świeżo 
i z niemałym kosztem odnowionego lokal u, wzorowem 
umeblowaniem, malowidłami celniejszych Mistrzów, 
doborem napoiów i skrzętną usługą. —  X. D.

Sklep S . So ilen& erga, ieden z najdawniejszych , 
w Warszawie, bo od kilkudziesięciu lat lstmeiący, obe
cnie N r  8 n iy  pod filarami przy ulicy N o w im a rsk ie j  
idąc od ŚLo-Jerskiej, w yprzeda ie  się zu pe łn ie  po ce
nach znacznie niższych od oryginalnych sklepowych. 
Tamże nabyć możnabardzo tanio płótno webowe, sto
łową bieliznę, ręczniki, chustki płócienne, mery no- I 
sy, oraz wszelkie towary ki aiowe. Nadmienia się, iz 
wyprzedaż dla pośpiechu tylko krótko trwać będzie.

'Wczoraj po południu okoto godz:4tej, gwałtowna 
była ulewa; wznawiała się w W arszawie i okolicach kil- 
kakroć wśród grzmotów. Kilka uderzyło piorunów.

(Art: nad:) Wyczy tawszy w wczorajszym Kurjerze 
przyiemna nowinkę o.Oby wątelu, który odzyskał zdi o- 
wie w ciągu trzech tvg >dn'i,piiąc wody mineralne sztu
czne w ogrodzić D ikerla , przy taczam wiadomość o 
kilku przy ty chże wodach przy iemnyćh wydarzeniach.
W  pierwszych latach założenia tego nader użyteczne
go Instytutu, dawano w dawnym teatrze Koinedjo-o- 
perę napisaną oryginalnie przez L., która przedstawia
ni pogodzenie się i powrót doprzyiaźni2ch Obywateli 
którzy przy ty chże wodach spotkali się, i maiąc w rę
ku kubki napełnione wodą uzdrawiającą, nawzaiem 
nie winem lecz taż wodą spełnili toast prawdziwy nna 
z d r o w i e .” —  Elegant schorzały,z tyłu kubków de wo
dy sztucznej wypił, u łoży ł  numery na lotcrją (wów
czas liczbową) i wygrał 10,090 zł. , i za najpierwszy 
obowiązek poczytał wypłacić zaciągnięte u liehwia- 
rzów długi. Ale najmilszym z takowych wydarzeń było  
następuiące: W roku zeszłym Obywatel p rzybyły  
z Płockiego, u tychże wód szukał polepszenia zdro
wia, został uięty wdziękami Panny przybyłej z Lu
belskiego, dla ty chże wód uży wania; oboic iednychże 
wód używali, i w takiejże ilości; ztąd wzrastała przy- 
iaźń, bo i Płoczanin iest przy stojny. Lekarze radzili, 
aby dla zupełnego utrwalenia zdrowia, oboie iw  tym 
roku tychże wód używali. Z niecierpliwością oczeki
wali powrotu dowód tutejszych; iuż są zdrowiuteńcy, 
a przekonawszy się nawzaiem o zacności i dobroci serca, 
tudzież równości choć niezby tniegó lecz wystarczaią- 
cegodia kochaiącego się stadła maiątku, odbyli obrzęd 
zaręczyn pod temże naczyniem, z którego czerpali u- 
zdrawiaiącą wodę. _ ,

i Wczoraj w Teatrze Rozmaitości przywołani, po N ie-  
I dorostku, JPan na B u rch a rd t;  p :> Oknie n a p ie rw sze m  
p io trze , J Pani l la lp e r t ,  JP P  .K o m o ro w sk i  i K a r a 
siński.

Kilka dni temu, pod miastem TT izną , uicle zostały 
zwłoki człowieka nieży wego, unoszone wodą na rze
ce N a rw i.

W ed lu ”- listów z G dańska  z d. 10 b. m., za pszenicę  
stosownie do gatunku, płacono od 905 do 885 zł. poi:



za łaszt; za żyto od 660 do 040 zł.poi: za łaszt. Dize- 
wo popłaca dobrze i idzie w cenę.

An<’lja . —  Królowa Ogo b. m. prezydowała na o- 
bradzfe tajnej. I*. Robert P il  i iego koledzy, p o  ko
lei mieli p o s ł u c h a n i a ,  i oddali Królowej pieczęcie. Po
ich oddaleniu s i ę ,  nowi Ministrowie zgromadzeni w pa
łacu zostali przypuszczeni do ucałowania ręki; nastę
pnie na obradzie tajnej otrzymali od Królowej pieczę
cie. —  Już wszystkie niższe urzędy nowego m inister
stwa są obsadzone.—  Z Nowego Yorku  donoszą lSgo 
z.m. że trak tat o ziemięOregon, nic został ieszcze przed
stawiony senatowi, z powodu, że Prezes Kom itetu 
spraw  zagr: w ziął dymisję. R z ą d  Stanów Zjedn: za
proponow ał, aby wydano bilety skarbowe celem po
krycia kosztów wojny z Me xy ki cni, i na pokrycie defi
cytu  1‘J 1/* miljona. —  W  M exyku  spodziewano się 
nowej zmiany rządu; Santana  znowu w p ły w  swój 
wywiera; w kilku' miejscach miano go ogłosić Preze
sem; Amerykanie grozili atakiem na III Idą.

Francja. —  X . Forhari, iuż od kilku lat Internun- 
cjusz Papiezki w P aryżu , o trzym ał listy wierzytelne 
i od nowego Papieża. —  Najstarszy Jen era ł armji fran- 
cuzkiej M archais (Marsze), Kawaler o rderu  legji ho
norowej, um arł w S. Denis, przeżywszy lat 87; w koń
cu panowania Ludw iga  \ l / go w stąpił do służby , i 
m iał udział we wszystkich wojnach Rzeczypospolitej i 
Cesarstwa. Umarł w gronie rodziny, której nieopusz- 
czał od r. 1S14. —  Jen era ł N arw aez  m iał udać się 
z B aiony do P a ryża . —  A rtystka dramatyczna Panna 
Kaszel, maiąc udać się do Londynu  na role gościnne, 
zachorowała 5go b. m. w L ii, na cholerę sporadyczną, 
t ik  iż nie mogła wyieehać; obecnie iuż w yszła z nie
bezpieczeństwa. —  Kilka gazet mylnie doniosło, ze 
ziazd uczonych w M arsy!ji nastąpi _lgo Lipca zamiast 
1 aro Sierp:. Kilku uczonychiużprzyiechało, i w M a r
sylii dopiero dowiedzieli się, że pośpieszyli się o cały  
m iesiąc.—  Pomsta wykonana przez Jenerała K aw aj- 
niak , ‘rzuciła  postrach między Arabami; kilku naczel
ników poddało się.

Jliszpanja. —  Infant Don H enryk  przed wyiaz- 
dem zftflło»)/,m iał napisać do Ministrów hiszp: list pe
łen  w yrzutów . —  Z powodu obioru nowego Papieża, 
m i a n o  przez 3 wieczory w M adrycie  palić (Iluminację. 
 Arcy-Biskup z Bordo  baw i obecnie w M adrycie.

T u rc ja . —  S u łtan  z a  powrotem , ozdobił orderem 
ISiszan, obu synów W ielkiego W ezyra, syna Res-y- 
da  Baszy, i syna B y fa la  Baszy. M ehm ed A li  Basza 
i Reszyd  Basza otrzymali po rtre t Sułtana. AN ice Kró
lowi Egiptu przesłano płaszcz honorowy, w którym  
ma ukazać się za przy by ciem do S ta m b u łu ;  głoszą, 
iż Sułtan  wyniesie go na godność Króla E g ip tu , i że 
M ehm ed A U  mieszkać będzie u Chosrewa Baszy; wia

domo, iż oba zostawali dotychczas w najzaciętszej 
nieprzyiaźni między sobą.—■ Sułtan na podróży sw o
jej g o r l i w i e  zajmował się tern, aby iego Lekarze za
szczepiali o s p ę  dzieciom. M iastu A dryanopol poda
row ał cło miejskie.

W io ch y . —  O j c i e c  S ty  ogłosił amnestję polity
czną za przestępstwa popełnione od r. 1831. Kardy
nał A  mat mianowany Sekretarzem  Sianu dla spraw 
wew:, a K ardynał Gizzi Sekretarzem  Stanu dlaspraw
zao-r:. P. Kastylia y  A yensa  o trzym ał z M ądry -
tw°zlecenie, aby niebawem, uregulow ał spraw y ko
ścielne lłiszpanji z Ojcem S tym .—  W ezuwjtisz  zno
wu grozi wybuchem.

Rozmaitości. — Europejczy k zwiedzaiąc kraj ame
rykański Chili, wprowadzony został na ucztę do Le- 
dnero  domu, gdzie spostrzegłszy osłonioną kolebkę 
w kształcie koszu i otoczoną kw iatam i, rozum ia ł, że 
znajduie się na chrzcinach, ponieważ grała  muzyka i 
wszyscy obecni weselili się i tańczyli. Cudzoziemiec 
przybliża się do matki w esołej, i mówi: »Takie śpie
wy i tańce przerywała sen dziecięcia.” »One go nie o- 
obudzą,” odpowiedziała, »zgielk ludzki nie obudzą 
aniołów .” To dziecię b y ło  nieżywe; a Rodzice, P rzy
jaciele i znaiomi cieszyli się, iż przeszło w grono anio
łów , i za nich przy tronie PRZEDW IEG/*N E(.() mo
dlić się będzie w M ebic.—  W  przeszłein stuleciu kie-

czności w czasie antraktów  następującego sposobu: 2ch 
rycerzy  w ystępow ało przed kurtynę; ieden znich rze
cze: »Ha ło trze , iesfeś.' dobywaj J” drugi k rz y k n ą ł: 
a umieraj zdrajco!” i dalejże iak dwa koguty  czubili 
się , to na pałasze z tarczam i, to na pięście, to na ku
łaki; a Publiczność to z największym zapałem p rzy j
mowała. —  Za największą osobliwość uw ażano , że 
skowronek na kolei żelaznej z Lipska do M agdeburga, 
pod szyną gniazdko sobie założył. Ale ieszcze większą 
osobliwość widziano przy O schersleben, bo tam pliszka 
pod wagonem gniazdko zrobiła, i w czasie przeiazdu 
wysiady wała m łode, a samczyk zawsze pociągom to
w arzyszył. —  W P eszc ie  16 Maja r. b. w obec Liszta  
i dla uczczenia iesęo p o by ty  tamże by ła  daną now a 
opera Kompozytora E rk la ,  w ięzyku w ę g ie rsk im ,  pod 
ty t: [luny A d y  Laszlo . L isz to w i  nadzwyczajnie po
dobało się to dzieło. —  Na przedmieściu A eiiban  przy 
ulicy L an gekellergasse , iest dom, naktorego  szyldzie 
iest pies w pancerzu. Przyczyna tego szyldu następu
jąca: pierwszy właściciel tego dom u, b y ł w ysłużo
nym kirysjerem z p u łk u  Eugienjusza Sabaudzkiego; 
ten wysłużony w eteran, z ło ży ł swój pancerz, hełm  
i pałasz, na stole w  swoim sypialnym  pokoiu, ażeby
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zawsze le szlachetne god ła  mieć p rzed  oczami; miał on 
także psa dużego faw ory ta ,  k tó ry  pew nego  dnia z jadł 
w kuchni k ie łbasę ,  w łaśnie dla Pana p rz y g o to w a n ą ; 
P an  zaczął go z batogiem gonić; biedne psisko iuż me 
m ia ł gdzie rejlerować; w p ad ł  do sypialnego pokoju i 
sc h o w a ł  się w k irys  Pana, ty lko  mu g ło w ę  widać b y 
ło; Pan wpada, a pos trzeg łszy  psa w  kirysie ,  z łość  
go  ominęła, i nietylko psa nie b ił ,  ale naw et w zią ł go 
za godło  swego domu._________

P R ZY JEC H A LI do W A R SZA W Y .
R ap p el Jene:-L ejt: z Brześcia Lii:; Belski Jene:-M aior z. Słu

cha; Kosowski Jan Dz: z W ojszyc; Kowalenkow Jnspek: Szkół 
7. Rawy; Lepige Alex: Oby: z Ł ącka; Libicli K ar: Dok: z Rado
mia; Nelken Samuel Rop: /.Kalisza; Podgórski K ar: P rezes/.L u
blina; R adziw iłł Kar: Xżę z Michowa; W a g a  F elix  Dz: z Grabo- 
v a ; Załęski Henr: Obv: z Rossji. (G . P .)

Na Krako.-Przcdin: pod Nr 374, naprzeciw L ilografji W . 
Schuslra, otwartym  został SK Ł M) PA PIERU, P O IR Z E B  P I
ŚM IENNYCH i lU S U S R O W Y C H , Edwarda Szwarcmajer; 
gdzie dostać można wszelkich Papierów  tak  białych iak ko
lorow ych, T ektury , Papieru do Not, Listowego, Rysunkowe
go i t. d., Ołówków, P iór, Pęzelków, F arb , i t. p. przedmio
tów, zalecaiącycli się dobrocią i niską ceną; o c ie ra  każdy na
ocznie przekonać się może.

O B R A Z Y  O Ł E J W E  (/, p rzyczyny  wyiazdu)
są do sprzedania w każdym czasie za umiarkowaną cenę pod 
Ńrem 4(1 przy ulicy Piwnej, na 3ciem piątrze. ^
'335/\żT  W e wsi Czarnowie nad Bugiem, o mil ury od 
f f - j  (- W arszaw y, a mila za Radzyminem, iest do sprze- 

dania za cenę bardzo przystępną, MASZT NA Pi- 
storjusza, w najlepszym stanie, z wszelkieini porządkami, któ
ra  tylko przez nie cały rok była w użyciu. O warunkach, 
które mogą być nader dogodne dla nabywaiącego, wiadomość 
powziąść można na miejscu.

K to ma W IOSKĘ, do sprzedania, osobną, bez pańszczyzny
1 długu, około włók 10, w samych łąkach, z lasem na swą 
potrzebę, w granicy pewnej, żadnym konlrawersom i kwestjom 
irietiległą, niech zostawi adres i anszlag u P. Tomasini U rzę
dnika w P rokuratorji, na Krakow skiem-Przedmieściu, vs Klasz
torze  X X . Karm elitów.

Zgrabne, świeżo odnowione dwa PO K O JE  dla K aw alera, 
są do naięcia każdego czasu, przy ulicy Trębackiej Nr <>42.

pew na Osoba, życzyr sobie dostać DZIECI na 
wychowanie lub do piersi; maiący chęć oddania 
wyż rzeczonego Dziecka, raczy zgłosić się do 
Akuszerki przy ulicy Chłodnej w domu R ejzlera 

M łynarza pod N r 894 tnieszkaiącej.—  M ar ja  R z ą d c a .
MIESZKANIE składaiące się z 3ch Pokoiów, okna wycho

dzą do Ogrodu pałacu Mostowskiego, na Im  piątrze po pra
wej stronie, razem lub poicdynczo, są do wynaięcia W kazr 
dym czasie pod N r 2407 i,8 przy ulicy Nowolipie.

Pod Nr 2449 przy ulicy Żelaznej, są do naięcia każdego czasu
2 PO K O JE  na letnie mieszkanie lub rocznie, z spacerem po ogro,- 
dzie; przy terti Drwalnia i Piw nica; może być Stajnia i W ozo
wnia. Od Sgo Michała zaś różne LOKALE większe do naięcia 
pod tymże Nrem.

Przy  ulicy' Podwal N r 528, z powodu spiesznego wyiazdu, 
iesl do odstąpienia na kw artał bieżący, M IESZKANIE, skła
daiące się z 2cn Pekoiów , Przedpokoiu i Góry.

KAW IARNIA z wszelkieini przynależnościami, tudzież Dil
lard mahoniowy nowego fasonu, iest do sprzedania każdego 
czasu. W iadomość przy ulicy Trębackiej pod Nr G32.

JL Dnia 14 b. m. w przechodzić z ulicy W ilczej na M ar- 
®  szałkow ską, zgubiony został ZEG A R EK  złoty cylinder, 

z kapslem złotym , na 8 kamieniach, fabryki Ludwika More. 
Znalazca raczy go oddać pod Nr 1390 przy ulicy M arszałko
wskiej, wprost W ilczej, do Ogrodnika, aotrzym a przyzwoitą
nagrodę. .

K atarzyna SL1W1CKA i M arjanna MISIURSKA, uprasza- 
ią niniejszcin, iżby na ich imioi a nikomu nic zgoła niepo- 
życzano, ani w pieniądzach, ani w żadnych fantach.

W  domu N r 497e przy uilcy Senatorskiej i Miodowej, L O 
KA L składaiący się z 6ciu Pokoiów i Kuchni angielskiej, ra 
zem lub częściowo, każdego czasu do naięcia. Wiadomość 
na miejscu.

Amalja Butler, przy Fam ilji zoslaiąca, zamieszkała przy n- 
licy Królewskiej pod Nr 107G u Ilartinana, życzy wejść w o- 
bowiązek do Dzieci za BONEj lub do SZYCIA. P rzy  tern po- 
siada ięzyk niemiecki.

PIW N IC E  na Składy, są do wynaięcia. W iadomość u R ząd
cy domu N r 557 przy ulicy Długiej, na Potkańskiem.

LOKAL w domu W . Malcza pod Nrem 372 przy ulicy 
Krak:-Przedm : na lm  p ią trze , składaiący się z 3ch Pokoiow 
od ulicy, iest do wynaięcia każdego czasu. W iadomość po
wziąść można u Slruża lub na lm piątrze od frontu.

W  domu pod Nrein 079 i G8U przy ulicy Leszno, iest do 
wynaięcia każdego czasu, pięć POKOI z Kuchnią angielską, 
na lszem  piątrze; do tego Piwnica, Drwalnia, Góra, oraz 
Stajnia i W ozo w ni a. W4adomośc tamże, u W łaściciela.

W  Ogrodzie Saskim, dostać można w każdą porę, zw łasz
cza w dnie Świąteczne, B U K IETÓ W  z najpiękniejszych K w ia
tów, iako też Flanc kwitnących i różnych Kwiatów w do
niczkach. Zgłosić się do Ogrodnika tegoż Ogrodu Ilozera.

1 0 *|  Z d. 9 na 10 b. m. w Obozie za Powązkami, skro
bia? b lM l  dzione zostały dw a K O N IE, należące do Feldfebla 

pułku Xcia W elingtona, Łukanina; ieden gniady, 
BdinHaieSlaita  jal maiący grzywę na prawo zwieszoną; 2gi ka

sztanowaty, maiący b iałą gwiazdkę na czole, lat około 15, g rzy 
wę kołtuniaslą na prawo zwieszoną. K loby te Konie wyśledził, 
niech raczy dać znać do b. 2ej Dywizji (w Obozie za Pow ązka
mi) w Baraku N r 47, W .Chynowskieinu Sm otrytelowi, lub w m. 
Ł ukow ie, do pułku X cia W elingtona, za nagrodą zł. GO.

FO IITEPJA N  i różne M EBLE, bardzo mało
używane, są do sprzedania pod Nrem 21S2 przy
ulicy Kcnw iktórskiej. W iadomość na drugiem 
p iątrze  po prawej ręce. ___________

Z  K antoru  In fo rm a c:p riyu l: Kt'ak:-P rzed : K .415 .
Dama maiąca zamiar wyiecliać do W ód Czeskich, szuka I o- 

warzyszki podróży, któraby na wspólny koszt p iagnęła  po
dobną odbyć podróż. Adresować się do K antoru Inform acyj
nego Kaczanowskiego. _

Dzis rano ciepła s.lopni 12, W czoraj w południe 19.
TEA TR ROZMAITOŚCI. Ju tro , 5ły raz Córka Skcrpca.

8 my raz Pod strychem .
Ju tro  w handlu M ajew skiego  przy ulicy Bcdnars klej, na Śnia

danie : Jesio tr, Sandacz po r a d z i w i ł : ,  Szczupak faszerow:, K arp  
z rustu i na szaro, Lin /.kapustą, Okop, K araś, W ęg o rz , Zupa 
rybna, piwna, szczawiowa i Maiones z ryb , Potraw y mięsne. —  
Obiad; Zupa rybna i szczawiowa, R osół, Sztuka mięsa, R yby, 
Pieczyste 3kie, Naleśniki z serem i powidłami.


